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Z OSTATNIEJ CHWILI 


Rewizja traktatu wersalskiego i „korytarza“ 


TO NACZELNE HASŁA WSZYSTKICH STRONNICTW NIEMIECKICH W WALCE 
; WYBORCZEJ 


LIPSK (PAT). Nieprzebierająca w rakara pod opalać aane] TARDE RE 
f metodach agitacja przedwyborcza zawrzała w | narodowo-wolnościowej w wyborach Q arla- 
Saksonii na całej linji. Wszystkie stronnictwa | mentu, najpóźniej w sierpniu r. b. przynieść musi 
polityczne, począwszy od komunistów, poprzez , rozwiązania drastycznych i godzących w naro- 
socjal-demokrację i centrum do skrajnej PO GONE uczucia niemieckie propano A. 
cy, nawzajem prześcigują się w gwałtownych | rodowych, „wypływających z „ yktatu* wersal- 
napaściach na traktat wersalski i da WAB A który, zdaniem niemiecko-narodowych, 
granice wschodnie. Przywódcy zgodnym chórem 


| jest największą hańbą historji współczesnej. Ha- 
wzywają społeczeństwo do zdecydowanej walki |sła naczelne przyszłego rządu narodowego, to 
o realizację wszystkich życiowych postulatów | bezwzględna rewizja traktatu wersalskiego, 
rewizjonistycznych. Rychlej, czy później — gło- | wprowadzenie w Niemczech powszechnego obo- 
szą oni — musi paść „korytarz polski“, stano-| wiązku służby wojskowej i zmycie winy za Wy- 


wiący zarzewie przyszłej wojny Światowej. Nie- 


buch wojny Światowej. 


Mowa gen. Burhardt-Bukackiego w Genewie 
GENEWA (PAT). W debacie nad rezolucją, | powinny pozostawić zadnej możliwości przekro- 


mającą zamknąć pierwszą fazę konferencji roz- 
brojeniowej, delegat polski, gen. Burhardt-Bu- 
kacki oświadczył, że w interesie pokoju „Delega- 
cja polska głosować będzie za rezolucją, mimo, 
że niektóre jej części nie zupełnie ją zadawalają. 
W drugim etapie konferencja powinna dojść do 
wypracowania bardziej sprecyzowanych formuł, 
które w szczególności podkreślą ścisłą współza- 
leżność problemu rozbrojenia i problemu bezpie- 
czeństwa. Dobrze, że uniknięto wszelkich roz- 
wiązań schematycznych, nie uwzględniających 
dostatecznie sytuacyj specjalnych.. Nie ukrywa- 
my naszego rozczarowania, że pewne strony 
problemu rozbrojenia nie zostały dostatecznie 
przestudjowane, mimo ich specjalnej doniosłości. 
Trudności, na które natrafił Komitet Stanów li- 
czebnych, uniemożliwiły wypracowanie dokład- 
nych tormuł, co należy rozumieć pod „siłami 
zbrojnemi państw“. Przyszłe zobowiązania nie 


czenia zakazu bombardowania powietrznego. Na- 
leży wreszcie ogłosić dane o lotnictwie i regla- 
mentacji oraz rozwiązać wielkie zagadnienie 
umiędzynarodowieniu lotnictwa cywilnego. Pol- 
ska przedstawi w czasie drugiej fazy prac kon- 
ierencii swój program morski, ograniczony ści- 
śle do potrzeb obrony. 

- Generał podkreślił znaczenie ustępu rezolu- 
cji, która mówi: „Wypracowana zostanie reguła 
prawa międzynarodowego w związku z postano- 
wieniami, dotyczącemi zakazu użycia broni che- 
micznej. bakterjologicznej i podpalającej oraz 
bombardowania powietrznego“; bedzie ona uzt- 
pełniona specjalnemi sankcjami. W końcu gen. 
Burhardt-Bukacki wyraził nadzieję, że w swei 
drugiej fazie konferencja dojdzie do układu, któ- 
ry oznaczać będzie poważny postęp w dziedzi- 
nie rozbrojenia moralnego, zgodnie z inicjatywą 
polską. SERA 


O postulatach rozbrojeniowych Francii . 


PARYŻ (PAT). Prasa dzisiejsza wyraża za- 
niepokojenie z powodu wczorajszej mowy amba- 
sadora Nadolnego, wygłoszonej na posiedzeniu 
komisji głównej konferencji rozbrojeniowej, pod- 
kreśla przytem, że interwencja Herriota rozpro- 
szyła nieporozumienie i przywróciła zaufanie. 
Dzienniki winszuią Herriotowi jego mowy, która 
w sposób Ścisły sprecyzowała francuski punkt 


widzenia. „Journal“ wyraża zadowolenie z powo- 
du przyjęcia przez konferencje zasady kontroli, a 
więc i zasady sankcyj, czego domagała się Fran- 
cja. Reszta — pisze dziennik — zależeć będzie 
od gwarancyj bezpieczeństwa. Jedynie istotną 
równością jest równość bezpieczeństwa. Oto 
wszystko, czego żąda Francja. | 


Skutki nietaktu Penaudela 


GENEWA (PAT.) Incydent na kongresie unii 
międzyparlamentarnej nie został dotychczas za- 
łatwiony. Próba pośrednictwa, dokonana przez 
przewodniczącego Carton de Wiart, nie dała re- 
zultatu. Przewodniczący kongresu złożył dziś de- 
klaracię, mówiącą o niezadowoleniu delegacji 
włoskiej, która w dalszym ciągu domaga się prze- 
proszenia ze strony Renaudela, względnie jego 
wykluczenia z kongresu. Incydent wydarzył się 
w gmachu Ligi Narodów, którego jedna z sal zo- 
stała wyjątkowo udzielona na ten cel. Obecnie na 


| skutek akcii ministra włoskiego, Balbo, sekretarz 


generalny Drummond wystosował do przewodni- 
czącego kongresu list, wktórym wyraża ubole- 
| wanie z powodu incyndentu i nadzieję, że przed 
| następnem posiedzeniem zostanie on zlikwidowa- 
"nv. w przeciwnym bowiem razie będzie musiał 
żądać, aby kongres przeniósł swe obrady do in- 
nego gmachu. Prezydium unji zareagowało na 
ten list decyzją natychmiastowego usunięcia się 
z gmachu Ligi, co też dziś nastąpiło. 


Strajk w Belgii dziełem komunistów 


BRUKSELA (PAT). Mimo zgody związków socia- 
listycznych na warunki, wysunięte przez rząd i kopalnie, 
w związku z czem miano już w ubiegły poniedziałek przy- 
stąpić do pracy, do chwili obecnej pracuje tylko część 
sobotników. W niektórych miejscowościach umowa, pod- 


pisana przez belgiiską partję socjalistyczną, została za- 
kwestjonowana i robotnicy domagają się większych u- 
stępstw ze strony pracodawców. Świadczy to o wpły- 
wach komunistów, którzy w dalszym ciągu przeciwsta- 
wiają się zakończeniu strajku. 


PRZEMYSŁ AUSTRJACKI 
ZA PRZYJĘCIEM POŻYCZKI 


WIEDEŃ (PAT). W sprawie pożyczki lo- 
zańskiej, związek główny przemysłu ogłasza 
ostre oświadczenie, w którem podkreśla koniecz- 
ność rychłego załatwienia sprawy pożyczki na 
rzecz Austrji. Rezolucja zaznacza, że Austrja 
musi przeprowadzić z największą szybkością sze- 
reg gruntownych reform w dziedzinie finanso- 
wej, walutowej i gospodarczej. Pożyczka lozań- 
ska umożliwi dopiero stworzenie takiej sytuacji 
walutowej, która jest nieodzownym warunkiem 
przeprowadzenia wspomnianych reform. Rezo- 
lucja wzywa radę narodową, by nie stawiała żad- 
nych przeszkód w uchwaleniu pożyczki. Podob- 
ną rezolucję powzięła także dolno-austrjacka izba 
rolnicza. 


MONOPOL WWOZU WĘGLA DO AUSTRIJI 


WIEDEŃ (PAT). Rada Ministrów obrado- 
wała wczoraj przez dłuższy czas nad sprawą mo- 
nopolu przywozu węgla. Decyzja w tej sprawie, 
jak zaznacza komunikat oficjalny — zapadnie 
dopiero w terminie późniejszym. 


NA TLE WALKI 
ANGIELSKO - IRLANDZKIEJ 


LONDYN (PAT). W związku z wojną celną 
pomiędzy Irlandją a Wielką Brytanią „Morning 
Post* ogłasza depeszę ze Sztokholmu że jeden 
z londyńskich maklerów okrętowych zwrócił się 
do firmy żeglugowej w Malmo, aby przygotowa- 
ła szereg statków o pojemności do 2.000 ton każ- 
dy, celem przewiezienia węgla polskiego z Gdań- 
ska do Irlandii. 


NAPRĘŻTYNA SYTU"CJA W F!NLANDJI 


HELSINGFORS (PAT). Sprawa dymisji Ja- 
landera ze stanowiska gubernatora prowincji ny- 
landskieji ma być przedmiotem obrad jednego z naj 
bliższych posiedzeń rady ministrów. W związkn 
z tem, prasa liberalna, w szczególności lewicowa 
prasa szwedzka, w alarmujących artykułach do- 
wodzi, że dymisja Jalandera oznaczałaby ugięcie 
się rządu wobec „nakazów“ ruchu Lappo w chwi- 
li, kiedy ostatecznie zdvskredytował się on w o- 
czach politycznie uświadomionej opinii publicznej 
i całkowicie niemal zwrócił ją przeciw sobie. 
Zdaniem wymienionei nrasv. nieuniknioną konsek- 
wencjią udzielenia przez rząd dymisii Jalanderowt! 
byłaby niemożność pozostania w rządzie przed- 
stawicieli tych obozów politvcznvch, które apro- 
buja bez zastrzeżeń działalność Jalandera. 


HFELSINGFORS (PAT). W Lappo — jak 
się zdaje — nastąpiło chwilowe uspokojenie. 
Działalność policii nie doznaje żadnych przeszkód 
ze strony ludności, mimo że przeprowadzono np. 
parogodzinne rewizje w domostwach znanych i 
wybitnych aktywistów  lappowskich. Policia 
prowadzi pościg za dvrektorem banku, Nikula. i 
słynnym Ferolainem, który iei stale wymyka się 
od dwuch blisko lat. Minister spraw woisko- 
wych, Lahdensuo, nadal znajduje się w Lappo. 


TRAGICZNE ZDARZENIE 


WILNO (PAT), We wsi Gieladziny pod Podbrodziem, 
wściekły pies pokąsał krowę mieszkańca tej wsi, Jana 
Szermisa. Fakt ten uszedł uwagi domowników i mleko 
chorej krowy zostało użyte do jedzenia. Na drugi dzień 
cała rodzina Szermisów, składająca się z ośmiu osób, Za” 
słabła i stwierdzono u nich wściekliznę. Żona Szermisa 
wraz z dwoigiem dzieci, pod wpływem postępującej cho- 
roby, uciekła z domu w okoliczne lasy. 


ZA MANOŻURJĄ MONGOLII 


Były ambasador japoński w Moskwie (od 
1925 do 1930) i wice-minister spraw zagranicz- 
nich w Tokjo, p. Tokichi Tanaka, zamieścił zna- 
mienny artykuł p. t. „Stosunki sowiecko-japoń- 
skie“ w pierwszym (czerwcowym) numerze no- 
wego kwartalnika japońskiego „Contemporary 
Japan“. Jest to organ jednego ze stowarzyszeń 
japońskich, skupiającego elitę intelektualną Ja- 
ponii. 

P. Tanaka z właściwą dyplomatom układ- 
nością i z odwagą iście japońską nie zawahał się 
zaatakować bodaj że najważniejszego obecnie na 
kuli ziemskiej splotu zagadnień politycznych. Za- 
strzegając się, iż jego stanowisko oficjalne nie 
pozwala mu na wyjawienie przekonań osobi- 
stych, pragnie on być tylko wyrazicielem domi- 
nującej w Japonii opinii publicznej w sprawie 
stosunków sowiecko-iapońskich. 

Opinia ta w pierwszym rzędzie jest zaniepo* 
kojona olbrzymim wzrostem sowieckiej siły woi- 
skowej. Nikt, oczywiście, nie odmawia Związko- 
wi Sowieckiemu prawa organizowania i utrzy- 
mywania takiej armii, jaka w jego mniemaniu 
jest potrzebną do obrony jego granic oraz dla 
zabezpieczenia trwałości wprowadzonego przez 
rząd ustroju politycznego i społecznego. Zywe 
jednak wspomnienia nie tak dawnej przeszłości 
wzbudzają w umysłach Japończyków obawę, iż 
cały cieżar tej nowej siły militarnej może być w 
niedalekiej przyszłości zwrócony  nietyle prze- 
ciwko Japonii bezpośrednio, ile w kierunku tych 
obszarów azjatyckich, w których Japonia jest 
bardzo żywo zainteresowaną. „Rece, które w 
starej Rosji kierowały tą siłą — pisze p. Tana- 
ka — zmieniły się dziś zupełnie, pozostał jednak 
w Rosji nowej ten sam, jeżeli nie silniejszy jesz- 
cze, duch ekspansji terytorjalnej*. 


Drugą. przeszkodą, stojąca na drodze do 
pokojowego współżycia Japonji Ze Związkiem 
Sowieckim, jest Trzecia Międzynarodówka. Or- 
ganizacja ta, która otwarcie dąży do wywołania 
zamieszek i rewolucyj na całym świecie, cieszy 
się naiwiększem poparciem rządu sowieckiego. 
Jej sztab generalny w Moskwie pod okiem naj- 
wybitniejszych członków panującej w Rosji par- 
tii, układa swe plany wywrotowe, zagrażające 
pokojowi i istnieniu świata cywilizowanego. Jak- 
że to pogodzić — zapytuje p. Tanaka — z solen- 
nemi zapewnieniami rządu sowieckiego o jego 
pokojowości i dobrej woli w stosunkach między- 
narodowych? 

Pod egidą tej międzynarodówki, a także pod 
bezpośrednią opieką rządu moskiewskiego Zwią- 
zek Sowiecki wychowuje i kształci w duchu ko- 
munistycznym setki i tysiące młodzieży chiń- 
skiej, która uzbrojona w hasła wywrotowe i zao- 
patrzona w środki materjalne z roku na rok po- 
większa szeregi agitatorów w masach ludności 
chińskiej. W ten sposób pokój i dobrobyt Chin 
zostały podminewane na lata całe, być może r1 
okres kilku pckoleń 

I tu p. Tanaka przechodzi do omówienia spra- 
wy najważniejszej z punktu widzenia stosunków 
nietylko już sowiecko- japońskich, ale i świato- 
wych. Jest rzeczą znamienną, iż w całym arty- 
kule nie znajduiemy najmniejszej wzmiarki o za- 
targu mandżurskim. Sam wyraz Mandżurja jest 
w nim zupełnie pominietv. Problem Mandżurii 
został już niejako wyeliminowany ze stosunków 
sowiecko-japońskich i stał się problemem mie- 
dzynarodowym. To jakby pierwszy sygnał zwy- 
cięstwa idei historycznej Japonii, polezającej na 
wyrwaniu Mandżurii z chaosu bolszewizmu i 
bandytyzmu i przekazaniu Światu niezależnego 
państwa Mandżukuo. w którem wszystkie naro- 
dv korzystać mogą z jednakowych praw, przy- 
wile'ów i obow:azków. 

Pozostawiając już Mandżurię swojemu loso- 


wi, przechodzi p. Tanaka do Mongolji Zewnętrz- | 


nej. Nie zastanawia się autor nad tem, co właści- 
wie robią Sowiety w tym olbrzymim kraju, gdyż 
nikt o tem nic nie wie. Mongolia jest krajem 
zamkniętym dla świata. Jedynie tylko kilka eks- 
pedycvi naukowych ma doń dostęp. Nawet sa- 
me Chiny, których zwierzchnictwo nad Mongo- 


lią zostało przez rzad sowiecki uznane, są odcie-. 


te od wszelkich 7 nią stosunków. Jedynem pań- 
stwem, które zmonopolizowało przyjazne stosun- 
ki handlowe z ludnością Mongolii Zewnętrznej. 
jest Związek Sowiecki. 

: Japończycy. według p. Tanaka, nie intere- 
„sują się zbytnio tem, jaki ustrój polityczny pa- 


nuje w Mongolii, jaką pomoc finansową lub stra-. 


tesiczną okazują jei Sowiety, chodzi im głównie 
o to, że wszystkie drzwi, wiodące do tego trzy- 
krotnie niemal większego od Mandżurii kraju, są 
szczelnie zamknięte z wyjątkiem jednych tylko, 


„DZIE 


23 lipca 1932 r. 


szeroko otwartych od strony Rosji, stanowią- | sytuacji i należy się spodziewać, iż nastąpi chwi- 
cych tylne wejście. Autor zgóry już przewidu-jla, w której będą musieli osobiście się przekonać, 
je, jaką odpowiedź usłyszy od Sowietów: że ta-|czy istotnie nie da się tych drzwi otworzyć“. 

ki stan rzeczy wytworzył się dzięki nieprzymu- W końcu p. Tanaka, wiceminister spraw za- 
szonej woli samej ludności Monzolji, że rząd so-| granicznych, daje oficjalny wyraz swym zapa- 
wiecki nie miałby nic przeciwko temu, jeżeli |trywaniom, że Japonia powinna uznać Republi- 
Mongolja zechce otworzyć wszystkie inne drzwi. |kę Mongolską, jako państwo niezależne i nawią- 
„Ja, osobiście — pisze p. Tanaka — mam pod|zać z nią normalne stosunki, o ile — dodaje zna- 
tym względem wątpliwości i sądzę, że Mongolia | cząco — olbrzym północny nie zechce temu prze- 


wolnego wyboru nie posiada. W każdym bądź | szkodzić. 


razie Japończycy nie są zadowoleni z obecnej 


Aleksander Laczystaw 


PRZEDSTAWICIELE POLONJI AMERYKAŃSKIEJ NA ZAMKU 


Wczoraj przybyli do Warszawy przedstawiciele 
dwuch największych organizacyj wychodźczych polsk:ch 
w Stanach Zjednoczonych: Związku Narodowego Polskie- 
go w osobie p. Franciszka Głowy, oraz Zjednoczenia Pol- 
sko-Rzymsko-Katolickiezgo w osobie p. Stanisława Przy- 
bylskiego. 

Obaj delegaci udali się w południe na Zamek w to- 
warzystwie wiceprezesów Rady Organizacyjnej Polaków 
z Zagranicy — b. marszałka Szymańskiego, p. Mieczy- 
sława Fularskiego oraz dyrektora biura Rady, p. Lenar- 
towicza, aby złożyć hołd Panu Prezydentowi Rzeczypo- 
spolitej. Gości Amerykańskich przedstawił Panu Prezy- 
dentowi prezes Rady Organizacyjnej Polaków Zagranicą, 
p. marszałek Raczkiewicz. Pan Prezydent przyjął ży- 
czhwie przedstawicieli organizacyj wychodźczych i Spę- 
dził dłuższy czas z nimi na rozmowie. 

Popołudniu w gmachu Senatu odbyło się specjalne po- 
siedzenie Rady Organizacyjnej Polaków z Zagranicy z 
udziałem delegatów Zwiazku Narodowego Polskiego oraz 
Polskiego Zjednoczenia Rzymsko-Katolickiego. Zagaił ze- 


branie i powitał reprezentantów  Polonji amerykańskiej 
prezes Rady marszałek Raczkiewicz, podnosząc . donio- 
słość faktu obu tych organizacyj do Rady. Zapoczątko- 
wane przed trzema laty — stwierdził marszałek Raczkie- 
wicz — wysiłki na pierwszym zjeździe Polaków z zagra- 
nicy nie poszły namarne. Przybycie obu tych delegatów 
do Polski jest dalszym krokiem na drodze do ściślejszezo 
zespolenia macierzy z wychodźctwem polskiem. 

Następnie przemawiał dyrektor Związku Narodowego 
Polskiego w Ameryce, p. Franciszek Głowa oraz przed- 
stawiciel Polskiego Zjednoczenia Rzymsko-Katolickiego 
Przybylski. Obaj mówcy wskazali na doniosłość uchwał 
sejmów obu organizacyj w Ameryce, realizujących kon- 
solidację wysiłków polskiego wychodźctwa w ramach Ra- 
dy Organizacyjnej Polaków z Zagranicy. 

Zkolei dyr. Lenartowicz wygłosił referat sprawozdaw- 
czy. W posiedzeniu Rady-wzięli udział: dyr. dep. M. S. Z. 
min. Jędrzejewicz, szef kancelarji cywilnej Pana Prezy- 
denta dr. A. Hełczyński, sen. Hubicka i przedstawiciele 
szeregu organizacyj społecznych. 


Na widowni 


KSIĄDZ PRYMAS HLOND W WARSZAWIE 
Do Warszawy przybył J. Em. Ks. Kardynał August 


Hlond. Po jednodniowym pobycie w stolicy Ks. Kardynał 
Prymas odjechał do Poznania, żezgznany na dworcu przez 
duchowieństwo z J. E. Ks. Biskupem Gallem na czele. 


URLOP MINISTRA ZALESKIEGO * 
Min. Zaleski udał się z Paryża do Karlowych Varów 


na kilkotygodniowy urlop kuracyiny. 

Z MIN. ROLNICTWA 
| Wczoraj odbyła się w Min. Rolnictwa i Reform Rol- 
nych herbatka, którą wydał p. minister Ludkiewicz, ce- 
lem zapoznania urzędników obu resortów. 


MIN. HUBICKI I WICE-MIN. PIESTRZYŃSKI 
NA INSPEKCJI W DRUSKIENIKACH 


Minister Pracy, dr. Hubicki, w towarzystwie wice- 
ministra d-ra Piestrzyńskiego, bawił w Druskienikach, 
gdzie przeprowadził inspekcię Państwowego Zakładu 
Zdrojowego. Z Druskienik pp. ministrowie udali się na 
inspekcię wykończanego obecnie zakładu dla alkoholików 
i narkomanów w Świacku Wołłowiczowskim pod Grodnem, 


PRZYJAZD WOJEWODY 


Wczoraj przybył do Warszawy w sprawach służbo- 
wych wojewoda lwowski, p. Rożniecki. 


Dekrety rolnicze uchwalono 


Wczoraj odbyło się pod przewodnictwem wicepremiera 
prof. Zawadzkiego posiedzenie Rady Ministrów. 

Na posiedzeniu tem rada ministrów uchwaliła projekty 
rozporządzeń o sprawie segregacji wierzytelności, ciążą- 
cych na nieruchomościach ziemskich, parcelowanych w celu 
spłaty uciążliwych zobowiązań o zapobieganiu skutkom tru- 
dności płatniczych w rolnictwie, o utworzeniu urzędów roz- 


jemczych do spraw kredytowych małej własności rolnej, 
oraz o nowelizacji rozporządzenia o lichwie pieniężnej. 
Wreszcie, poza załatwieniem szeregu spraw bieżących. 
Rada Ministrów powzięła m. in. uchwały o rozwiązaniu sej- 
mików powiatowych: działdowskiego i tczewskiego i o 
przeniesieniu dyrekcji kolejowej z Gdańska do Torunia, 


Po zamachu stanu w Rzeszy 


ZARZĄDZENIA GEN. RUNDSTAEDTA 

Z polecenia komendanta wojskowego na Berlin i 
denburzję, gen.-por. Rundstaedta, prezydent policji wyda 
zarządzenie, zawieszające urlopy wszystkich urzędników 
policji na obszarze Berlina. Znajdujący się na urlopie 
urzędnicy policji wezwani zostali do powrotu na swe sta- 
nowiska. 

Organ komunistyczny „Rothe Fahne“ zawieszono na 
5 — 10 dni; „Arbeits Stimme“ skonfiskowano za nawo- 
ływanie do strajku generalnego wbrew zakazowi dowódz- 
twa wojskowego. Zakaz przez gen. Rundsteadta prywat- 
nej komunikacji lotniczej na centrałnem lotnisku w Berli- 
nie motywowany jest obawą, że organizacje lotnicze © 
charakterze partyjnym mogą czynić próby niedozwolo- 
nych wystąpień, R 

Represje przeciw  „Reichsbannerowi* doprowadziły 
do aresztowania trzech wybitnych członków tej organiza- 
cji republikańskiej, komendanta policji Heimansberga, ma- 
iora Enkego i Carlbergha, pod zarzutem akcji nielegalnej 
na rzecz restytuowania Heimansberga na jego dawnem 
stanowisku. Przeciwko Enkemu wdrożono doraźne postę- 
powanie karne, pozostałych zwolniono z braku dowodów. 

Gen. Rundstaedt polecił przeprowadzenie szeregu 
zmian w wydziale politycznym prezydjum policji w Ber- 
linie. Prasa zapowiada szereg zmian personalnych na sta- 
nowiskach kłerowniczych różnych centralnych instytucyj 
w Prusach, jak np. kas państwowych i t. d. 


Bran-| 
tj dnem, względnie po dwa, przemówienia przywódców więk- 


Reichstagu codziennie wieczorem między godz. 19 a 20-tą 


transmitowane będą przez radjostacje niemieckle po je- 
szych stronnictw politycznych, prowadzących kampanię - 
wyborczą. 

Od poniedziałku począwszy, przemawiać będą przy» 
wódcy w kolejności wzrastania liczby mandatów, jakie 
partje posiadają w dotychczasowym Reichstagu, 

W Królewcu narodowi socjaliści dotkliwie pobili po 
sła socjal-demokratycznego do Reichstagu, Jaeckera, któ 
ry mówił na temat „Walki z faszyzmem”, 

W Berlinie podpalono szereg słupów reklamowych y 
plakatami wyborczemi. Zaalarmowana straż ogniowa 
względnie pogotowie policyjne, we wszystkich wypad 
kach zdołały ogień stłumić. 

Prasa republikańska ogłasza dokumenty, dowodzące 
przygotowania hitlerowców do dokonania przewrotu, pt 
którym cała prasa nienacjonalistyczna młałaby być zawie: 
szona; prasa nacjonalistyczna (hugenbergowska) miałaby 
jednak być kontrolowana przez cenzurę prewencyjną, 


SPRAWA ROZWIĄZANIA STR. 
KOMUNISTYCZNEGO | 
Kanclerz von Papen, min, spr. wewn. von Gayl i min 
pracy, Schäffer, przybyli do Stuttgartu na konierencię 2 
przedstawicielami krajów związkowych. Głównym tema: 
tem obrad będzie żądanie hitlerowców rozwiązania partii 
komunistycznej. Ze strony centrum katolicklego sprzeci- 


Referent radjowy Min. Spr. Wewn. Rzeszy Zgłosił | wy nie będzie. 


akces do hitlerowców. 


KAMPANJA WYBORCZA 
Stan wyjątkowy ma być lada dzień uchylony w celu 
aiekrępowania swobody agitacji przedwyborczej. 
W ciągu ostatniego tygodnia przedwyborczego do 


NA GIEŁDZIE 
Na giełdzie berlińskiej zapanowała dziś tendencja nie- 
pewna. Według doniesień prasy, przyczynić się miały do 
tego pogłoski o zamiarze rządu przeprowadzenia pożyczki 
przymusowej na cele zatrudnienia bezrobotnych. 
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VON PAPEN A KOMISJA KONTROLNA 

Wydarzenia polityczne ostatnich dni miały być roz- 
trząsane na zwołanem wczoraj posiedzeniu parlamentarnej 
komisji kontrolnej. W obradach nie brali udziału narodowi 
socjaliści 1 niemiecko-narodowi, Komisja uchwaliła wezwać 
rząd Rzeszy do wydelegowania swych przedstawicieli na 
posiedzenie, Kanclerz Rzeszy wystosował do prezydenta 
Reichstagu, Loebego list z zawiadomieniem, że członkowie 
rządu Rzeszy gotowi są przybyć na posiedzenie komisji, o 
ile temat dyskusji nie będzie wykraczał poza ramy usta- 
wowo zakreślone. Warunek ten komisja odrzuciła, Kanc- 
lerz v. Papen przyrzekł zjawić się na posiedzeniu, wyzna- 
czonem na poniedziałek, 25 b. m. 

RZĄD RZESZY A CENTRUM 

Pewną sensację wywołał list gen. von Schleichera do 

posła katolickiego, prałata Schreibera, zaprzeczający ka- 
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tegorycznie, jakoby Schleicher- brał udział w obaleniu 
kanclerza Briininga i wciągał Relchswehrę do polityki. 
Zarząd Centrum  zsolidaryzował się z centrowymi mini- 
strami pruskimi i frakcją centrową sejmu pruskiego w ich 
proteście przeciwko zamachowi stanu. 


W MOSKWIE O ZAMACHU STANU 


Prasa sowiecka w najostrzejszy sposób występuje 
przeciwko „reakcji w Niemczech“. Zarzuca ona socjali- 
stom niemieckim zdradę solidarności robotniczej 1 zapo- 
wiada tryumf „Niemiec Sowieckich'* na gruzach „reakcji 
junkierskiej*. Zdaniem jej von Papen prowadzi „dema- 
gogiczną walkę z Wersalem* wyłącznie w celu zduszenia 
przy pomocy haseł szowinistycznych „rewolucyjnego pro- 
letarjatu* I wprowadzenia w Niemczech ustroju faszystow- 
skiego na rzecz „tyranji kapitału i przemysłu”. 


KONFERENCJA ROZBROJENIOWA 


HERRIOT WOBEC ULTIMATUM NIEMIEC 


Delegat niemiecki, von Nadolny, złożył wniosek sen- 
sacyjny,. domagając się uchwalenia zastosowania do 
wszystkich państw art. 8 Traktatu Wersalskiego o .roz- 
brojeniu Niemiec w celu ostatecznej likwidacji przeszło- 
ści. Odrzucił on projekt rezolucji przedwakacyjnej jako 
zupełnie niewystarczający, a poniekąd nawet nakładający 
na Niemcy nowe ograniczenia. Niemcy uzależniają dalszą 
współpracę od stwierdzenia przez konferencję równo- 
uprawnienia militarnego. Utrzymanie „wyjątkowego sy- 
stemu dyskryminacyjnego" byłoby „niezgodne z poczuciem 
honoru narodowego”. Niemcy gotowe są do rokowań w 
tej sprawie, pod warunkiem jednak zadowalającego ich za- 
kończenia przed jesiennem wznowieniem prac konferencji. 

Min. Simon Imieniem Anglji wytknął Niemcom prze- 
licytowanie samego Hoovera! Chwila jest nieodpowiednią 
dla omówienia sprawy „równości praw*. Wskazał on na 
orzykład Francji, która również nie stawia ultlmatywnie 
sprawy armji międzynarodowej. Stwierdził on postęp w 
rezolucji. 

Ogromną owację urządzono Herriotowi, który dowcip- 
nie piętnował demagogję rozbrojeniową niektórych dele- 
gacyj. ; 

„Jesteśmy tu dla proklamowania wyrzeczenia się 
wszelkiego imperializmu otwartego i ukrytego, Delegacja 
francuska chętnie poszłaby w niektórych punktach dalej, 
aniżeli projekt rezolucji, w szczególności odnośnie wydat- 
ków wojskowych, które, o ile chodzi o Francję, zostały 


KRONIKA ZAGRANICZNA 


(Według telegramów własnych i agencyjnych) 


Kongres Unji Międzypariamentarnej 
SOCJALISTA FRANCUSKI OBRAZIŁ FASZYSTÓW 


Deputowany włoski Costomagna. wygłosił przemówle- 
ale, poświęcone sprawie kodyfikacji prawa międzynarodo- 
wego, w którem kładł duży nacisk na konieczność oparcła 
stosunków międzynarodowych na zasadach sprawledliwo- 
ści i prawa każdego narodu do posiadania dostatecznego 
terytorjum, kolonij į t. d. Francuski przywódca socjal- 
styczny Renaudel, przerwał mu okrzykiem: „niema spra- 
wiedliwości tam, gdzie niema wolności, ani kontroli opinił 
publicznej”. Dało to powód do żywych protestów delega- 
tów włoskich i. ostrej wymiany zdań, w toku której Re- 
naudel zawołał: „Reprezentujecie rząd, który wydał roz- 
kaz zamordowania Matteottiego", Wywołało to nowe pro- 
testy i ogólny tumult. Faszyści zarzucili Francuzom, że 
dają schronienie zabójcom antyfaszystom. Na salę obrad 


FRANCJA 


O POROZUMIENIE FRANCUSKO-WŁOSKIE wystę- 
puje organ radykałów „La Republique* w artykule zaty- 
tułowanym „Mussolini jako minister spraw zagranicz- 
nych“. Pomawia on Mussoliniego o usiłowanie utwo- 
rzenia w celach manewrowych bloku, składającego się z 
Niemiec, Rosii, Turcji, Austrii, Węgier i Bułgarii. Dzien- 
nik zwraca uwagę, że na czele bloku, o którym mowa, 
Włochy nigdy nie będą, 42 miljony Włochów nie zrówno- 
ważą nigdy 67 milji. Niemców. Austrja wpadłaby w ra- 
miona Niemców, a Węgry i Czechosłowacja poszłyby za 
iej przykładem. Rzesza jest w przededniu stworzenia 
regime'u na wzór Mussoliniego. Lecz Mussolini „z Po- 
morza Pruskiego“ będzie rozporządzał liczniejszym ma- 
teriałem. ludzkim, większą potęgą finansową i aparatem 
przemysłowym 5-cio lub 6-ciokrotnie silniejszym, niż po- 
siada państwo włoskie. Włochy, a raczej mąż stanu, któ- 
ry reprezentuje wolę i inteligencję państwa, powinien 
więc raczej skłaniać się do porozumienia z Francją. 


KONKURS SZYBKOŚCI GOŁĘBI POCZTOWYCH. 
3.000 gołębi, przywiezione na pokładzie 2-ch samolotów do 
Peau, przy pięknej pogodzie odleciały do Brukseli. 


- ARESZTOWANIE DYREKTORA BANQUE DE CRE- 
DIT DE FLANDRE nastąpiło z powodu defraudacji około 


ostatnio zredukowane o 10 procent. Delegacja francuska 
złoży szczegółowy projekt umiędzynarodowienia lotnictwa 
cywilnego, co dopiero umożliwi zakaz bombardowania. 
Propozycja Hoovera spotyka się z tezą francuską, według 
której, gdy pokój będzie solidnie zorganizowany, można 
będzie jedynie zachować siły policji wewnętrznej i mię- 
dzynarodowej. Niemniej: 

1) do obliczania efektywów trzeba brać pod uwazę 
nietylko siły jawne, lecz siły rzeczywiste, a więc uwzglę= 
dnić także organizacje wojskowe potajemne. 

2) nie należy opierać rachunku na cyfrze ludności, 
gdyż faworyzowałoby to narody wielkie. 

3) propozycja Hoovera nie liczy słę z możliwością 
koalicji“. 

Herriot podkreślił następnie silnie konieczność kon- 
troli i bezpieczeństwa, jako warunek rozbrojenia. Dopie- 
ro stworzenie istotnych gwarancyj bezpieczeństwa po- 
zwoli rozwiązać pewne kwestje polityczne, np. Żądania 
Niemiec. 

Następnie przemawiali przedstawiciele innych państw. 
Wnioski demagogiczne Sowietów odrzucono. Delegat 
hiszpański, Madariaga złożył w imienin grupy 8 państw 
oraz Polski, Estonji, Finlandji, Meksyku, Rumunji i Jugo- 
sławii poprawkę, domagającą Się rozciągnięcia reglamen- 
tacji także na państwową fabrykację broni, Poprawka ta 
została przyjęta. Następnie przyjęte zostały pozostałe 
części projektu rezolucji, 


wesz!i z sąsiedniej sali konferencji rozbrojeniowej delega- 
ci wojskowi włoscy. Wywołało to protesty socjalisty fran- 
cuskiego, Groumbacha. 


-. Przewodniczący grupy francuskiej, senator Merlin zło- 
żył oświadczenie, w którem stwierdził, że incydent ma 
charakter czysto indywidualny. Delegacja francuska zacho- 
wuje całkowitą neutralność, Następnie zabrał głos senator 
San Martino, przewodniczący grupy włoskiej, który zażą- 
dał, aby Renaudel przeprosił delegację włoską za obrazę, 
Renaudel odmówił, Próba medjacji P. Carton de Wiart nie 
powiodła się. Na wniosek sen. Loewenherza, ścisłe prezy 
djum (z jego udziałem) zredaguje deklarację, która zado- 
woli Włochów | uratuje konferencję od rozbicia. 


2 miljardów fr.; zaledwie 26-letni dyrektor przegrał po- 
wierzone mu pieniądze na wyścigach. 


NIEMCY i 

WYROK W SPRAWIE -ZAMACHU na prezydenta 
Banku Rzeszy Luthera, zapadł wczoraj. Adwokat Maks 
Roosen skazany został na 10 miesięcy więzienia, ekono- 


mista Kertscher na 9 i pół miesięcy. Obu oskarżonym za- 
liczono 3-miesięczny areszt Śledczy. 


AUSTRJA 


DEMONSTRACJE MONARCHISTYCZNE, W Inns- 
brucku policja skonfiskowała dwa dyplomy honorowe 
gmin tyrolskich dla Ottona Habsburga, wystawione w je- 
dnym ze sklepów, wzywające arcyks. Ottona Habsburga, 


aby wreszcie zaprowadził porządek i uwolnił Austriaków | 


od ich cierpień. Wystawienie obu dyplomów wywołało 
demonstracje. Przeciw wystawcy i autorom wdrożono po- 
stępowanie karne. 

Z OKAZJI 100-ej ROCZNICY ŚMIERCI KS. REICH- 
STADTU odbyły się w kościele OO. Kapucynów w Wie- 
dniu uroczystości z inicjatywy monarchistów austriac- 
kich oraz poselstwa francuskiego i kolonii francuskiej. 
Delegacja francuska złożyła wielki wieniec u trumny kró- 
[ia rzymskiego. Także burmistrz miasta Ajaccio przysłał 


wieniec z czerwonemi 
Ajaccio — synowi Napoleona“. 


różami i napisem: „Burmistrz: 


` SZWAJCARJA 


MIĘDZYNAR. ZLOT LOTNICZY W BERNIE. Kap. Ba 
jan przybył z Medjolanu do Zurychu, uzyskując rekordo- 
wy czas przelotu 60 minut. 

W pierwszym dniu zlotu odbył się sztafetowy lol 
szwajcarskich aparatów wojskowych. W czasie próbnego 
lotu aparatów włoskich, spadł aeroplan z lotnikiem Bredą 
Aparat został rozbity, lotnik wyszedł bez szwanku. 


IRLANDJA 


WOJNA CELNA Z ANGLJĄ rozpoczęła się, wobec od: 
rzucenia przez sejm zaleceń senatu. W ciągu rozprawy de 
Valera oświadczył: „będziemy może zmuszeni zawrzeć u" 
kłady handlowe z innemi państwami, których rynki po- 
chłonęłyby pewną część produktów rolnych Irlandii. Wza- 
mian za to, bylibyśmy skłonni udzielić tym państwom pe: 
wnych przywilejów na towary, których najbardziej po* 
trzebuje Irlandia. W każdym razie postępować będziemy 
z jaknajwiększą rozwagą”. 


HISZPANJA 


RADYKAŁOWIE PRZESZLI DO OPOZYCJI z powodt 
manifestu socjalistów, wzywającego do walki z „reakcyiną” 
polityką radykałów. P .Lerroux wygłosił w uzasadnieniu 
obszerne przemówienie w konstytuancie. Premier Azana 
bronił koalicji rządowej z socjalistami. 


CHINY 


UKŁAD WOJSKOWY  CHINSKO-JAPOŃSKI został 
zawarty pomiędzy dowódcami woisk japońskich a chiń- 
skich w Jehol, mający na celu unikanie dalszych walk nad 
granicą Mandżurii. Chińczycy przyrzekli uczynić wszyst- 
ko, by odnaleźć oficera sztabu generalnego, Ishimoto. Do- 
wództwo chińskie wyraziło żal z powodu dokonanego po- 
rwania japońskiego oficera i obiecuje powstrzymać się od 
wszelkich kroków zaczepnych w stosunku do Japończy= 
ków. Podobno rząd chiński zdecydowany jest na wypadek 
wznowienia walk z Japończykami, prosić o pomoc—,chiń- 
ską armię czerwoną" (bandy komunistyczne, rządzące w 
Chinach środkowo-zachodnich). 


Zredukowani bohaterowie filmowi 


Niedawno temu francuskie towarzystwo filmowe spro- 
wadziło z Alaski kilka psów i zaprzęgów, potrzebnych do 
filmu, kręconego w Szwajcarii. Po zakończeniu zdjęć to- 
warzystwo starało się sprzedać psy, ale nie mogło znaleźć 
chętnych nabywców. 

W końcu zarząd kolei na Jungfrau zgodził się zao- 
piekować się psami na przełęczy Jungfrau, -w wysokości 
przeszło 3.300 metrów nad poziomem morza, gdzie klimat 
jest odpowiedni dla przybyszów ze sfer podbiegunowych. 
Psy te żyją obecnie w najlepszej zgodzie z .zaprzęgiem 
psów syberyjskich, przywiezionym z Syberji jeszcze w 
r. 1920 przez doktora Querwain i z jeszcze kilkoma psa- 
mi sprowadzonemi w parę lat później z Grenlandji. Obec- 
nie na przełęczy Jungfrau jest 17 psów i wszystkie one 
„pracują“ ciągnąc sanki, któremi turyści przeprawiałą się 
przez lodowiec, a zimą wożą na saniach prowiant dla za- 
trudnionych na tej wysokości urzędników i robotników. 
Kilkakrotnie też okazały swą pżyteczność, przewożąo 
chorych, zmarzniętych, lub jakiemuś nieszczęśliwemu wy* 
padkowi uległych alpinistów do hotelu Jungfraujoch. 


_ Najgorszy z hałasów kolejowych 


Kolejowe władze holenderskie, pomne spokojnych 
dawnych swych wodnych dróg przewozowych, ` postano- 
wiły ulżyć nerwom współczesnych pasażerów, tłumiąc I 
zmniejszając hałas maszyny i turkot kół kolejowych. 

Wielkie było zdziwienie tych filantropów, gdy z roz- 
maitych stron posypały się prośby o przywrócenie daw- 
nego stanu rzeczy. Motywem, podawanym ogólnie, była 
stworzona przez powstałą ciszę możliwość głośnych I 
rozwlekłych ... rozhoworów pasażerskich w wagonach. 


Puste i hałaśliwe gadanie różnych kumoszek płci 


obojga denerwowało niejednego znacznie bardziej, niż mo- 


notonny i jednostajny turkot kół, świsty i zgrzyty loko- 
motyw, stanowiące dla wielu coś niby piosenkę do snu 
usposabiającą. 


CIECHOCINEK 
WILLA, KONSTANCJA" 


na piaskach, obok parku sosnowego, 
blisko łazienek, 


oświetlenie elektryczne, kanalizacja, 
pościel na żądanie, pokoje słoneczne. 
Ceny umiarkowane 


Wiadomość na miejscu lub Warszawa, tel. 290-16. 
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ORK a AZS Asa i KŁ ima lina l DE o G aa 
` Niedoszła manifestacja hitlerowska wobec „Święta Morza” 


Korespondent agencji Press donosi z Gdańska: 

Na wiadomość, iż polskie organizacje morskie urzą- 
dzają dnia 31 lipca r. b. „Święto morza“ w Qdyni, posta- 
nowiły nacjonalistyczne organizacie niemieckie w Gdań- 
sku urządzić w tym samym dniu .„święto powietrza" w 
Wolnem Mieście. 

Do dyrekcji kolejowej w Gdańsku wpłynęło podanie 
organizatorów niemieckich o uruchomienie wielu specjal- 
„nych pociągów, celem przewiezienia z Niemiec i Prus 
"Wschodnich do Gdańska 50 tysięcy uczestników „Święta 
powietrza”. Nie kryto się przytem z oświadczeniami, że 
owe 50 tysięcy gości z Niemiec to — umundurowani hit- 
lerowcy. 

Przygotowania niemieckie, mające wszystkie cechy 
prowokacji wobec organizowanego na ten sam dzień pol- 
skiego „święta morza“. w Gdyni, obudziły zaniepokojenie 
w kołach politycznych 1 wśród ogółu mieszkańców wy- 
brzeża. Zachodziły, uzasadnione obawy, iż nagromadze- 
nie w jednym dniu tak wielkich wrogich sobie tłumów w 
Gdyni i Gdańsku doprowadzić może do nieobliczalnych 


| w skutkach wydarzeń.. 
Również władze kolejowe stanęły wobec konieczności 


mobilizacjj ogromnej ilości taboru dla przewiezienia 
uczestników polskich j niemieckich uroczystości w tym Sa- 
mym czasie. 

Ze strony polskiej zwrócono organizatorom niemiec- 
kim uwagę na niewłaściwość i niebezpieczeństwo organi- 


liczność, że w dniu 31 lipca przypadają w Niemczech wy- 
bory do Reichstagu, skłoniła organizacje niemieckie w 
Gdańsku do przesunięcia terminu „Święta powietrza”, aby 
nie pozbawiać uczestników „Święta powietrza“ możności 
wzięcia udziału w wyborach. 

Niemieckie „święto powietrza” odbędzie się więc w 
Gdańsku w dniach 23 i 24 lipca. Zamówienie na urucho” 
mienie specjalnych pociągów dla przewiezienia w tym 
czasie 50 tysięcy „gości z Niemiec“ do Gdańska I ż po- 
wrotem zostało podtrzymane. 


Z życia prowincji 


Z codziennej kroniki gdańskiej 


„Gazeta Gdańska* donosi, że w tych dniach hitlerow- 
cy dopuścili się w Gdańsku niesłychanego gwałtu. W 
domu przy ul. Świętojańskiej (Johannisgarten) Nr 61 ro- 
dzina żydów polskich Galickich została bezprawnie wy- 
rzucona z mieszkania przez 6-ciu umundurowanych hitle- 
rowców. Właścicielem domu jest członek partji hitlerow- 
skiej, który w czasie nieobecności gospodarza mieszkania, 
gdy w domu została 10-letnia dziewczynka, sprowadził 
6-ciu towarzyszy hitlerowców i przy ich pomocy wyrzu- 
cił meble przez drzwi i okna. Gdy starsze dzieci przy- 
były do domu i zamierzały się bronić przed gwałtem, zo- 
stały przez hitlerowców poturbowane i pobite. Sprowa- 
dzeni przez córkę Galickich dwaj policjanci okazali się 


towarzyszami partyjnymi napastników. Opuścili oni mie- 
szkanie, nie interwenjnjąc. W międzyczasie właścicielka 
mieszkania Galicka udała się na posterunek policji Nr 2, 
gdzie jej również odmówiono pomocy. 

Zniesiony został zakaz urządzania w Nytychu przez 
umundurowanych hitlerowców demonstracyj publicznych, 
wydany po zamordowaniu socjalisty Gruhna przez hitle- 
rowców. W związku z tem wzmogły się obecnie w Ny- 
tychu demonstracje i prowokacje hitlerowców, którzy za- 
lepiają kupoom żydowskim okna agitacyjnemi plakatami 
i teroryvzują ludność. W Nytychu panuje wskutek tych 
wystąpień hitlerowców wielkie oburzenie. 


ŁÓDZ 

— Plelgrzymka na Jasną Górę. Pod przewodnictwem 
„ks. biskupa Tymienieckiego, odbyło się w Łodzi organicyj- 
ne zebranie, na którem omawiano sprawę pielgrzymki w 


dniach 14 į 15 sierpnia do Częstochowy, z racji 550-lecia| pomiędzy Wieluniem a _ Nisięcinem 


sprowadzenia cudownego obrazu Najśw. Marji Panny, 

— Poświęcenie nowego kościoła, W ubiegłą niedzietę 
J. E. ks. biskup Tymieniecki dokonał w osadzie Kaletnik- 
Zakowice pod Łodzią, poświęcenia nowego kościoła pod 
wezwaniem Najświętszego Serca Pana Jezusa. Nowa świą- 
tynia została zbudowana dzięki ofiarności kolejarzy węzła 
łódzkiego. 


PABJANICE 

-— Ujęcie bandy fałszerzy dwuzłotówek. 

W Pabianicach aresztowano znanego recydywistę An- 
toniego Wojciechowskiego i jego przyjaciółkę, Janinę Każ- 
mierczak, matkę jej Józefę Kaźmierczak i Jana Gwiaz- 
dowskiego, którzy trudnili się kolportacją fałszywych pie- 
niędzy. Przy aresztowanych znaleziono również większą 
ilość fałszywych monet dwuzłotowych. Przeprowadzona 
w mieszkaniu ich rewizja ujawniła wszystkie przyrządy 


Mecenasi podróżnictwa naukowego 


Bogate fundacje świadczą chlubnie o ofiarności i duchu 
obywatelskim Polaków w czasach dawnej Rzeczypospolitei. 
Mecenasów, poplerających specialne gałęzie wiedzy mamy 
również niemało, a wśród nich wybija się szczególnego ro- 
dzaju mecenasostwo — podróżnictwa naukowego. Indywi- 
dualnie dziedzina ta, podróżnictwo, dość skwapliwie była 
i jest uprawiana, można powiedzieć — całemi rodami; wy- 
starczy wymienić takich Potockich, wśród których doliczy- 
my się kilkunastu podróżników, jak Annę, Adamową, Ada- 
ma, Alfredów, Andrzeja, Antoniego, Franciszka, Henryka, 
Jerzego (niejednego), Józefów (także kilku), Piotra, Roma- 
na i t. d.; z Sapiehów również niejeden podróżował į po 
dróżuje. 

W pojęciu ogółu, podróżnictwo tych ludzi, to spra- 
wa fantazji wielkopańskiej, Prawda, jest i fantazja, ale fest 
z tego podróżowania przedewszystkiem pożytek dla nauki, 


a prócz tego, w wielu wypadkach, jak u Jana Potockiego,| w 1882 wraz z ks. Dawidefn, eksploratorem Chin i Henry- 


Edmunda Strzeleckiego i in., wyczyny ich przynoszą sławę 
imieniowi polskiemu wśród obcych. Obok indywidualnych 
wyczynów podróżniczych, należy podkreślić — i przypo- 
mnieć — celową | ofiarną, lata całe trwającą, akcję popie- 
rania podróżnictwa naukowego Branickich. 

Wszczął ją Konstanty hr. Branicki *), przyrodnik, my- 
śliwy i sam podróżnik, pierwszy z Branickich mecenas po- 
dróżnictwa naukowego. Mając szczególne zamiłowanie do 
nauk przyrodniczych, zwłaszcza do ornitologii, inicjował ł 


*) Stanisław Zieliński: Mały słownik pionierów polskich 
kolonialnych i morskich. Podróżnicy, odkrywcy i t. d, War. 
szawa, 1932. Nakł. Ligi Morskiej i Kolonialnej. 


t Ksawery hr. Branicki, w trzy lata po Śmierci ojca, prze” 


do fałszowania pieniędzy oraz wielką ilość niewykończo= 


(k). 


nych monet. 

WIELUŃ 

— Trup na torze kolejowym, Na torze kolejąwym 
znaleziono zwłoki 
42-letniego Andrzeja Wędrowca, mieszkańca wsi Kierzki. 
Wędrowiec popełnił samobójstwo, rzucając się pod pociąg. 

„ (k). 

HRUBIESZÓW 

— Samobójstwo włościanina. We wsi Meniatycze, po- 
pełnił samobójstwo, rzucając się do studni 25-metrowel 
głębokości gospodarz tejże wsi, Michał Łys. Powodem są- 
mobójstwa był podobno rozstrój nerwowy. 

GDYNIA 

— Eksport koni, Wczoraj statkiem „Warszawa“ od- 
szedł do Londynu transport koni, zakupionych przez jedną 
z firm anzielskich przed paru dniami na jarmarku w Ło- 
WICZU= "r" y 

WŁOCŁAWEK 

— Zabójstwo przy kradzieży drzewa. W nocy z dnia! 
20 na 21 b. m., został zabity Antoni Kulik, właściciel 15, 


finansował różne ekspedycje i popierał badania naukowe. 
Z jego to inicjatywy į jego sumptem chadzał Tomasz Bare 
po Kaukazie | Turkiestanie, Konstanty Jelski badał Guya- 
nę | Peruwię, Jan Sztoleman kontynuował Jelskiego bada- 
nia Peruwji j badał Ekwador, Jan Kalinowski na Kamczat- 
ce, w kraju Amutskim į Korei, wreszcie w Peruwji zbierał 
dla muzeum Branickich okazy ornitologiczne, Taczanowski 
Władysław po Algierze, Antoni Waga po Egipcie i Nubił, 
Dziedzicki po Tunisie podróżowali, wzbogacając zbiory 
Branickich. 

Konstanty hr. Branicki sam również odbywał llczne po- 
dróże naukowe, połączone z wycieczkami myśliwskiemi: w 
r. 1863 z bratem Aleksandrem ; Wagą do Nubii i Egiptu. 
Była to pierwsza wyprawa, która przyniosła pierwsze dary 
dla zbiorów Branickich, Odtąd już stale pracowały ekspe- 
dycje Branickiego po różnych punktach kuli ztemskłel, czę- 
ściowo przy osobistym udziale hr. Konstantego, podróżulą- 
cego w 1866 — 67 r. w Algierze, w 1874 w Egipcie-i Nubft, 


kiem Dziedzickim w Tunisie, z Wagą po Egipcie i t. d. 

Zbiory przyrodnicze, zebrane w czasie własnych wy- 
praw oraz podróży wspomnianych przyrodników, przeka- 
zywał hr. Konstanty zrazu Gabinetowi Zoołogicznemu Unr- 
wersytetu Warszawskiego. U schyłku żywota jednak odra- 
dzał synowi, Ksaweremnu, kontynuowania tych darowizn, 0- 
bawiając się, aby rządowi rosyjskiemu nie przyszła ochota 
zastosowania do nich wypraktykowanych niejednokrotnie 
sposobów, t. i, obawiając się, aby rząd rosyjski poprostu 
pewnego dnia nie wywiózł zbiorów do Moskwy lub Peters- 
burga. Sea 

W wykonaniu tego testamentu naukowego swego ofca, 


zowania „święta powietrza“ w dniu 31 lipca, równocześnie 
z polskiem „świętem morza“. 
Ostrzeżenia polskie nie odniosły skutku. Dopiero oko- 
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Harcerze polscy w Estonii 
NIESŁYCHANA PROWOKACJA LITWINÓW 


W dniach ostatnich odbył się w Estonii pod Parnu 
Międzynarodowy zlot harcerski, w którym oprócz 600 skau- 
tów estońskich, wzięło udział 80 skautów łotewskich, 38 li- 
tewskich, 28 polskich, 15 szwedzkich, 12 finlandzkich, 2 
francuskich, oraz 1 węgierski. Przedstawiciele harcerstwa 
polskiego byli wyjątkowo serdecznie podeimowani przez 
Estończyków. Komisarz międzynarodowy Związku Harcer- 
stwa Polskiego, p. Wołkowicz, wręczył prezydentowi E- 
stonii, w obecności posła polskiego, min. Libickiego, odzna- 
kę honorowego harcerza Rzplitej, wygłaszając przy tej o- 
kazji przemówienie w języku estońskim. Podobną odznakę 
wręczył kom. Wołkowicz przewodniczącemu harcerstwa 
estońskiego, prof. Kannowi, który wzamian ofiarował mu 
odznakę honorowego instruktora skautów estońskich. 

- Jedynym zgrzytem w braterskiej atmosferze obozu - 
harcerskiego była niesłychana prowokacja skautów litew- 
skich, którzy w obozie swym wystawili rysunek ‘Góry 
Zamkowej w Wilnie z flagą państwową litewską. Harcerze 
polscy zwrócili się do kierownictwa zlotu o interwencję u 
Litwinów, aby zaniechali prowokacji, obrażającej uczucia 
narodowe Polaków j usunęli rysuńek. Mimo energicznej in- 
terwencii kierownictwa zlotu, kierownictwa harcerstwa e- 
stońskiego, oraz wszystkich, biorących udział w zlocie dru- 
żynowych. skauci litewscy kategorycznie odmówili. Wobec 
tego, harcerze polscy postanowili opuścić natychmiast o- 
bóz, iednak wskutek gorących i serdecznych próśb organi- 
zatorów zlotu oraz młodzieży, biorącej w nim udział, zgo- 
dzili się pozostać, kierując jednocześnie sprawę niesłycha- 
nego nietaktu skautów litewskich do Międzynarodowego 
Biura Skautowego w Londynie. 


Ze snortu 


PIERWSZY DZIEŃ MECZU TENNISOWEGO 
i AMERYKA 


W dniu wczorajszym rozpoczął się w Paryżu, przy 
olbrzymiem zainteresowaniu publiczności finałowy mecz 
międzystrefowy o puhar Davisa pomiędzy reprezentacja- 
mi Niemiec i Ameryki. 

Rozegrano dwie gry pojedyńcze, które przyniosły 
wielką niespodziankę w postaci wyniku remisowego 1:1. 
Wbrew wszelkim oczekiwaniom zwycięstwo odniósł von 
Cramm, natomiast Prenn przegrał spotkanie z pierwszą ra- 
kietą Ameryki, mistrzem Vinezem, Von Cramm (Niemcy), 
pokonał Shields'a (Ameryka) w 4-setowej walce 5:7, 7:5, 
4:6, 6:8. W drugiem spotkaniu Vinez (Ameryka)  poko- 
nał mistrza Niemiec Prenna również w 4 setach 6 : 3, 6:3, 
0:6, 6:4. Mistrz Niemiec zawiódł nieco Pierwsze dwa 
sety wygrywa Vinez względnie łatwo. W trzecim secie 
Niemiec otrząsa się z przewagi i przy wspaniałej grze 
zwycięża bezapelacyjnie w stosunku 6:0. Czwarty set 
rozstrzyga jednak Amerykanin na korzyść swych barw, 
choć przychodzi mu to dopiero po zaciętej walce 6:4. 
Tak więc po pierwszym dniu wynik brzmi L:1. 

Dziś odbędzie się gra podwójna. 
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NIEMCY — 


morgów gruntu w gminie Przedecz, pow. włocławski. Kult- 
ka zabito w chwili, gdy Ścinał on sosnę przy pomocy ręcz- 
nej piłki. Podejrzenia padają na gaiowego Szymańskiego. 
Dochodzenia w toku. | | 


stawszy zasiłąć gabinet zoologiczny, stworzył własne mu- 
zeum , t. zn. Muzeum Branickich w Frascati w 1887 r.; 
dzięki staraniom prof, Janusza Domaniewskiego, przekształ- 
cono w 1919 r. Muzeum Branickich, które Ksawery Branic- 
ki ofiarował państwu; przemienione na samodzielną instytu= 
cję, zbiory Branickich istnieją nadal jako Państwowe Mu- 
zeum Zoologiczne przy Uniwersytecie Warszawskim. 

Prace Konstantego kontynuował, jak wspomniano, syn 
jego Ksawery, pomagał Konstantemu brat Aleksander, nie- 
mniej drugi syn, Władysław. Całej tej więc grupie rodo- 
wej przypada nazwa „mecenasów podróżnietwa naukowe- 
go”, nazwa, jako dla całej rodziny, dosyć wyjątkowa, gdyz 
poza indywidualnymi mecenasami podróżnictwa: (jak. Filip 
Sulimirski i in.), nie spotykamy całego rodu, któryby j zaj- 
mował się podróżnictwem naukowem 4 patronował mu. 

Nie chodzi zresztą o to, aby cała rodzina mecenasowa- 
ła; pożądanem byłoby, aby podróżnictwo naukowe znalazło 
poparcie u tych, których zamiłowanie ciągnie do podróżo- 
wania, a którym środki pozwalają na umożliwienie ekspe- 
dycyi naukowych. Jest niemało w tej chwili podtóżników, 
których stać na organizowanie i finansowanie ekspedycyi 
wzorem Branickich; przytem dziś taka akcja znajdzie uzne- 
nie; w czasach Konstantego i Ksawerego Branickich nie 
było zrozumienia dla spraw podróży naukowych. Dziś, wo- 
bec posiadania morza, wobec dążności Polski do uzyskania 
własnych, samodzielnych terytoriów kolonialnych, wobes 
dążenia do zbadania warunków, w jakich nasz emigrant T 
eksplorator bytuje lub bytować ma, a równocześnie wobec 
braku środków państwowych i wyczerpaniu środków spos 
łeczeństwa polskiego, zdobyli sobie i uznanie | wdzięczność 


już nietylko szczupłego grona uczonych, ale i szerszego 
ogółu RA Idem. 
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WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Sobota dn. 23 lipca 
DZIŚ: Apolinarego B. M. JUTRO: Św. Bł. Kunegundy 


Wschód słońca 3.44, zachód słońca 19.42 


Ubyło dnia 0.45 
Wschód księżyca 22.12, zachód księżyca 11.50 


Długość dnia 15.59 


OGÓLNE 

— ZJAZD PRZEDSTAWICIELI PRZEMYSŁU BUDO- 
WLANEGO 

W połowie sierpnia odbędzie się w Warszawie zjazd 
przedstawicieli przedsiębiorstw budowlanych z całej Polski. 
Zadaniem ziazdu będzie wyjaśnienie obecnego stanu rzeczy 
w przemyśle, ustalenie rozmiarów tegorocznego ruchu 
budowlanego oraz rozważenie sposobów ożywienia tego 
ruchu. | 


— NAGRODA LEGJONOWA DLA MARYNARKI WO- 
JENNEJ 


Na jedenastym Zieździe Legionistów w Gdyni w sier”, 


pniu r. b., uczestnicy tego zjażdu uroczyście wręczą pol- 


„DZIEŃ POLSKI, 23 lipca 1932 r. 
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Kpt. Orliński poleciał po raz drugi do Zurychu 


Kpt. Bolesław Orliński, który przed kilku dniami uległ | 
wypadkowi pod Białaczowem w drodze na meeting lotni- 
czy do Zurychu, nie zaniechał, wbrew pierwotnym wiado- 
mościom wzięcia udziału w tych zawodach i w dniu 21 b: 


wał z Wiednia w dalszą drogę. Kpt. Bajan znajduje się już 
w Zurychu. 

Ponadto przybyli do Zurychu mjr. dypl. Bohdan Kwie- 
ciński, który z ramienia Aeroklubu Rzeczypospolitej Pol- 


m. wyleciał w drogę po raz drugi na aparacie P. 8. Aparat] skiej weźmie udział w jury, oraz dyrektor Państwowych 


ten zgłoszony był również, jako jeden z trzech polskich 
samolotów do zawodów w Zurychu. 
W dniu 22 b. m. o godz. 11-ej, kpt. Orliński wystarto- 


Program obchodu 


Ustalony już został w zarysach program uroczystości | 


„Święta Morza“, na całość którego złożą się: 

Uroczyste nabożeństwo odprawione przez ks. bisku- 
pa Okoniewskiego na molo Wilsonowskiem w obecności ŻĘ, 
na Prezydenta Rzpltej, przemówienia: prezesa miejsco- : 
wego Oddziału Ligi Morskiej i Kolonialnej i komitetu lo- | 
kalnego „Święta Morza“, p. dyr. J. Rummla, p. min. E. 
Kwiatkowskiego i prezesa Zarządu Głównego Ligi Mor- | 
skiej i Kolonialnej, gen, dyw. G. Orlicz-Dreszera. 


Zakładów Lotniczych, inż. Rumbowicz. 
Oficjalne otwarcie zawodów odbyło się w dniu 22 b, 
m., właściwe konkurencje zaś zaczęły się dziś rano- 


„Swięta Morza“ 


Hołd Pomorza dla Pana Prezydenta Rzpltej, do kió- 
rego przemówi starosta krajowy, p. W. Łącki; defilada na 
ulicy 10 Lutego. 

Pozatem przewidziane jest zwiedzanie okrętów wo- 
jennych i wycieczki po morzu, widowisko „Opowieść Bał- 
tycka* Janusza Stępowskiego w wykonaniu zespołu Ireny 
Solskiej oraz konkursy hippiczne. | 

W godzinach wieczorowych odbędą się na placach 
koncerty orkiestr. 


i . 


skiej marynarce wojennej wielką legjionową nagrodę prze-| Sztuki, Muzeum Narodowego, Tow. Zachęty RZE Pięk- 
chodnią dla jednostki bojowej, za uzyskanie najlepszego nych i z prywatnych zbiorów warszawskich. W ystawa 
wyniku w morskiem strzelaniu artyleryjskiem. Nagroda ta, jest otwarta w pawilonie wystawowym I. P. S. przy ulicy 


w postaci pięknej rzeźby, zaprojektowanej przez znakomi- 
tego artystę i b. żołnierza Pierwszej Brygady, prof. Woj- 


ciecha Jastrzębowskiego, wykonana została w zakładach 
artystycznych „Ładu“ i stanowić będzie symboliczne zado- | 


kumentowanie łączności między Legjonistami a marynarką 
wojenną. 


— REJESTRACJA CUDZOZIEMCÓW 
Dn. 25 b. m. miia ostateczny termin składania w sta- 


Królewskiej Nr. 13 codziennie od godz. 10 do 18. 


— POMNIK SAPERÓW 
Rozpoczęto prace przy budowie pomnika ku czci sa- 
perów na rogu ul. Topolowej i Koszykowej przed gmachem 


| szkoły saperów. 


— BUDOWA NOWEGO PARKU NA ŻOLIBORZU 
W poniedziałek, dn. 25 b. m. rozpoczęte zostaną pra- 


|ce nad budową wielkiego parku im. Moniuszki.. Przy bu- 


rostwach grodzkich deklaracyj, dotyczących osób, nie po- | dowie czynnych będzie 100 bezrobotnych. 


siadających obywatelstwa 
przedsiębiorstwach „przemysłowych, handlowych, banko- 
wych i t. p. Ewidencji tej podlegają. wszysćy cudzoziem- 


polskiego, a zatrudnionych w! 


— NOWY DWORZEC AUTOBUSOWY 
Do Min, Komunikacji wpłynęła oferta na budowę dwor- 


cy, zatrudnieni w tych przedsiębiorstwach bez względu | cą autobusowego na Pradze. Dworzec stanąłby na odcin- 


na okres czasu przebywania w granicach Rzeczypospolitej | 
Polskiej, bez względu na czas pracy w danem przedsię-, 
biorstwie. W razie niezłożenia deklaracji do,dn. 25 b. m. | 
grozi kara grzywny od 100 — 10.000 zł. lub kara aresztu | 


do 6 tygodni, 


— BUCHALTERZY DYPLOMOWANI 

Zw. buchalterów rzeczoznawców .i bilansistów złożył 
projekt ustawy o buchalterach  dyplomowanych wraz z 
memoriałem, uzasadniającym konieczność wprowadzenia 
w życie wspomnianej ustawy. 


— O TYTUŁ DOKTORA À 

W Warszawie odbył się Zjazd delegatów lekarzy i ab- 
solwentów medycyny polskich środowisk uniwersyteckich 
w sprawie tytułu doktora wszechnauk lekarskich. Na zieź- 
dzie uchwalono jednomyślnie prowadzić w dalszym ciągu 
intensywną akcję celem uzyskania tytułu doktora dla 
wszystkich kończących studja lekarskie według obecnie o- 
bowiązujących przepisów. 


— KSIĄŻKI ZAŻALEŃ W BUFETACH KOLEJOWYCH 

Min. Komunikacji wydało okólnik do wszystkich dy- 
rekcyj kolejowych, polecając władzom kolejowym dopil- 
nować, aby w każdym bufecie kolejowym znajdowała się 
książka zażaleń. Książkę tę dzierżawca bufetu obowią- 
zany jest przedstawiać na każde żądanie publiczności. Po- 
nadto min. Komunikacji poleciło, aby w lokalach restau- 
racyjnych na dworcach wywieszone były zawiadomienia, 
informujące publiczność, że książka zażaleń znajduje się 
w bufecie. Jak wiadomo, książki zażaleń znajdują się na 
stacjach kolejowych również u dyżurnych ruchu, 


MIEJSKIE 

— BUDŻET M. ST. WARSZAWY 

Magistrat na podstawie uchwał, powziętych na posie- 
dzeniu Rady Miejskiej prześle do Ministerium Spraw We- 
wnętrznych, jako do władzy nadzorczej, nowy budżet, 
zmniejszony o przeszło 11.000.000 zł. W myśl obowiązu- 
iącygh przepisów, Ministerium będzie miało trzymiesięcz- 
ny yk na rozważenie zmian, dokonanych w budżecie. 


— PROJEKT NOWEGO PODATKU NA WŁAŚCI- 
CIELI DOMÓW 

Na rzecz funduszu pomocy dla bezrobotnych przewi- 
dywane są opłaty od kwitów, wystawianych przy opłacie 
komornego. Opłaty te pobierane tylko przy mieszkaniach 
powyżej 2 izb, obciążać mają właścicieli nieruchomości. 


`~  — WYSTAWA LEONA WYCZÓŁKOWSKIEGO 
W L P.S. s 
Na jubileuszowej wystawie Leona Wyczółkowskiego 


w Instytucie Propagandy Sztuki zmieniono dział grafiki. 
jaknajwiększei. 


ilości prac mistrza. Pokazane są w całości teki: Lublina. 


aby udostępnić społeczeństwu poznanie 


Kościoła Marjackiego, Wspomnień z Legionowa i Pomor- 


_ ska, która zawiera ostatnie prace artysty z b. roku. 


Na wystawie zgromadzono w układzie chronologicznym 
od r. 1873 do 1932 najcenniejsze dzieła z Państw. Zbiorów 


ku między mostem drewnianym (obok kolejowego) a mo- 
stem Kierbedzia. Nowy dworzec autobusowy będzie się 
mieścił w wielkim budynku murowanym. 


— Z OGRODU ZOOLOGICZNEGO 

W ogrodzie Zoologicznym prowadzone są obecnie ro- 
boty ziemne celem przedłużenia szos į dróg do końca 
ogrodu. Jednocześnie prowadzone są roboty nad urządze- 


grzyn (pierwszy występ po powrocie z urlopu), Sambor- 
ski, Gawlikowski, Małkowski. Rychłowski, Solarski i in. 
Nowe efektowne dekoracje pomysłu K. Frycza, 


Repertuar kinołeatrów Wy 
Apollo (Marszałkowska 106): — „Miłostki księcia“. 
Atlantic — (Chmielna 33): — „Grzesznica bez winy“. 


Capitol — „10 z Pawiaka“. 
Casino (Nowy Świat) — „Zbrodnia", 


Colosseum — „Flip i Flap“. 

Hollywod — „Tajemnica lekarza“. 
Majestic — „Schmeling — Scharkey*. 
Palace (Chmielna 9) — „Kongres tańczy“ 
Pan (Nowy Świat 40) — Szary Dom“. 


m sądów 


WYROK SĄDU DORAŹNEGO 
W PROCESIE O ROZRUCHY CHŁOPSKIE 
Wczoraj, w trzecim dniu rozpraw sądu doraźnego w 
Sanoku zakończony został proces o rozruchy w powiecie 
leskim. Po przemówieniu prokuratora Ciszkowicza, który 
domagał się dla oskarżonych kary Śmierci, przemówienia 
wygłosili obrońcy oskarżonych i sami oskarżeni, którzy 


niem basenu z fontanną pośrodku dla celów ichtiologicz- | w ostatniem słowie prosili o wyrok uwalniający. 


nych. 
— OSZCZĘDZAĆ! WODY MOŻE ZABRAKNĄĆ! 
Z powodu niebywale niskiego w tym roku poziomu 
wody w Wiśle i unieruchomienia dotychczas nowych fil- 
trów pospiesznych konieczna jest jaknajdalej posunięta 
oszczędność wody. 


— KARY ADMINISTRACYJNE 

Komisariat rządu m. st. Warszawy ukarał doraźnemi 
nakazami karnemi w czasie od dnia 1l-go do 18-go b. m. 
2.538 osób za nieprawidłowe chodzenie po ulicach Warsza- 
wy. Pozatem komisarjat rządu m. st. Warszawy ukarał 16 
właścicieli sklepów z mięsem karami od 200 do 800 zł. 
grzywny, z zamianą na areszt za pobieranie cen wyższych, 
od wyznaczonych przez władze administracyjne. 


Z Teztrów 


TEATR WIELKI nieczynny. 


O godz. 3.10 popol. ogłoszony został wyrok sądu do- 
raźnego, mocą którego oskarżeni: Wasyl Dunyk, Michał 
Małecki i Piotr Madej skazani zostali na karę śmierci 
przez powieszenie, zaś czwarty oskarżony, Antoni Pa- 
sławski skazany został na bezterminowe ciężkie więzienie. 

Natychmiast po ogłoszeniu wyroku obrońcy odwołali 
się telegraficznie do P. Prezydenta Rzpltej, prosząc o ła- 
skę dla skazanych. 

Pan Prezydent skorzystał z prawa łaski i zamienił 
trzem skazanym karę Śmierci na dożywotnie więzienie. - 

Podkreślić należy, że obrońcy skazanych, działacze 
polityczni ukraińscy, jednocześnie z odwołaniem się do 
łaski P. Prezydenta uważali za wskazane wysłać depesze 
do Ligi Obrony Praw Człowieka i Obywatela, prosząc o 
interwencję w kierunku złagodzenia wyroku. 

KARA ŚMIERCI SĘ 

Przed dwoma tygodniami „Dzień Polski“ doniósł o 
okrutnem morderstwie, popełnionem dn. 6 b. m. na osobie 
7-letniej Anieli Krajcok w lesie pod Dąbrową, pow. rybnie* 


NARODOWY. Dziś i jutro komedia -Pagnol'a „Fan-, kiego. Energiczny pościg policji za zbrodniarzem dopro- 


ny“ w obsadzie premierowej. 

LETNI. Dziś i dni następnyych pełna humoru kroto- 
chwila Brunona Franka w tłómaczeniu Zdzisława Klesz- 
czyńskiego p. t.: „Gwiazdy ekranu“ (Nina). i 

POLSKI. Dziś į codziennie świeżo wystawiona miła 
i pogodna angielska komedja muzyczna „Jim į Jil“ w 
przekładzie Hemara, w reżyserii Al. Węgierki. Główne ro- 
le grają: Modzelewska į Bodo, 

„NOWOSCI“, Ostatnie 4 dni operetka „Kwiat Hawa- 
ju”, która mimo wielkiego powodzenia, zejdzie z afisza. 

Próby z operetki Stolz'a, w przekładzie K. Toma p. t. 
„Szaleństwa Colette", dobiegają końca. Reżyseria tej ope- 


retki spoczywa w rękach Michała Tatrzańskiego. który 
grać będzie rolę kawalera do Picador, ? 
Muzycznie przygotowują St. Nawrot i J. Hirschfeld. 


Tańce układu baletm. J. Woicieszko, 

BANDA. Do niedzieli włącznie komedia A. Słonimskie- 
go „Murzyn Warszawski”. W próbach sztuka M. Lampela 
p. t. „Bunt w domu poprawczym“, 

NOWY ANANAS. Dziś i jutro rewia „Mężowie na 
urlopie". 

„MORSKIE OKO”. Dziś į jutro rewia „Wesoła po- 
dróż“ z Kazimierzem Krukowskim, Gruszczyńskim, Hala- 
mą, Mankiewiczówną j Parnellem. 


nw w Z Z z 


NAJBLIŻSZA PREMJERA W TEATRZE NARODO- 
WYM. W końcu przyszłego tygodnia, Teatr Narodowy 
występuje ze sztuką nieznanego u nas, a głośnego na sce- 
nach zagranicznych autora włoskiego, A. Colantuoni p. t. 
„Bracia Castiglioni", w tłumaczeniu Al. Guttry'ego. Próby 
pod kierunkiem dyr. Solskiego są w całej pełni. 

Nowość ta, obfitująca w cały szereg doskonałych, peł- 
nych humoru scen, otrzymała świetną obsadę. Role głów: 
ne grają: pp. Lindorfówna, Janecka, Ankwiczówna, Wę- 


wadził w dn. 8 b. m. do ujęcia mordercy, Józefa Gawlicz- 
ka, parobka rzeźnickiego. 

Wczoraj Józef Gawliczek stanął przed sądem doraź- 
nym w Rybniku, jako oskarżony o popełnienie mordu se- 
ksualnego na Anieli Krajcok. 

Po przeprowadzonej rozprawie sąd doraźny ogłosił 
wyrok, skazujący Gawliczka na karę śmierci przez powie- 
szenie. W motywach sąd podniósł niezwykłe okrucień- 
stwo mordercy. Zbrodniarz przyjął wyrok obojętnie. 

Obrońca oskarżonego wniósł prośbę do r. Prezydenta 
Rzpltej o łaskę dla skazanego. 

P. Prezydent z prawa łaski nie skorzystał, 


PRZED NOWĄ. ROZPRAWĄ PRZECIW GORGONOWEJ 

Jak to już wczoraj „Dzień Polski* donosił, sprawa 
Emilii Gorgonowej została wyrokiem Sądu Najwyższego 
w Warszawie przekazana do rozpatrzenia sądowi okręgo- 
wemu w Krakowie. Dziś dowiadujemy się, że sprawa Gor- 
gonowej odbędzie się w Krakowie pod koniec paździer- 
nika lub w początkach listopada. 

Oskarżenie popierać będzie nadal najprawdopodob- 
niej dotychczasowy prokurator Iwowski, Laniewski. Obro- 
nę Gorgonowej będą w dalszym ciągu wnosić adwokaci: 
Axer ze Lwowa i Ettinger z Warszawy. Wezwani zosta- 
ną wszyscy świadkowie, badani już poprzednio we Lwo- 
wie oraz nowi, jeżeli strony uznają to za właściwe. 

Rozważany będzie znów cały materjał dowodowy i 
odwodowy oraz powtórnie zostają zgłoszone wnioski 
obrony w sprawie zbadania poczytalności głównego świad. 
ka oskarżenia Stasia Zaremby oraz samej Gorgonowej, 
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Wiadomości gospodarcze 


O postępowaniu egzekucyjnem 
władz skarbowych 


Wczorajszy Dziennik Ustaw (Nr. 62), zawiera rozpo- 
tządzenie o postępowaniu egzekucyjnem władz skarbo- 
wych. W myśl tego rozporządzenia, egzekucje wszelkiego 
rodzaju Świadczeń pieniężnych. które mogą być ściągane 
na podstawie obowiązujących przepisów w trybie admini- 
stracyjnym, przeprowadzają urzędy skarbowe według 
przepisów tego rozporządzenia. Egzekucja w trybie admi* 
nistracyjnym jest dopuszczalna tylko z ruchomości oraz 
wierzytelności pieniężnych į praw majątkowych niezabez- 
pieczonych na nieruchomości lub na wierzytelności hipo- 
tecznej. Egzekucja z nieruchomości łącznie z przedmiota- 
mi, mającemi przymiot prawny rzeczy nieruchomych, nie 
wyłączając egzekucji przez przymusowy zarząd nierucho- 
mości, jak również z wierzytelności pieniężnych i praw 
majątkowych, niezabezpieczonych na nieruchomości lub na 
wierzytelności hipotecznej. Egzekucja z nieruchomości łącz- 
nie z przedmiotami, mającemi przymiot prawny rzeczy nie- 
ruchomych, nie wyłączając egzekucji przez przymusowy 
zarząd nieruchomości, jak również z wierzytelności pie- 
niężnych i praw maiątkowych, zabezpieczonych na nieru- 
chomości lub wierzytelności hipotecznej — dopuszczalne 
jest tylko w drodze sądowej. Egzekucia sądowa jednakże 
może być wszczęta tylko wówczas, gdy Środki egzekucyj- 
ne, przeprowadzone w trybie administracyjnym okazały 
się bezskuteczne, 


Nie podlegają egzekucji m. in. wsparcia, zasiłki pie- 
niężne z tytułu ubezpieczenia na wypadek choroby, oraz 
zabezpieczenie na wypadek bezrobocia, sumy i świadcze- 
nia w naturze, przeznaczone na pokrycie wydatków, lub 
wyjazdów w sprawach służbowych, stypendja na kształce- 
nie się, świadczenia perjodyczne, mające charakter nagród 
honorowych, uposażenia służbowe, oraz zaopatrzenia eme- 
rytalne funkcionariuszów państwowych i samorządowych, 
zawodowych wojskowych, wynagrodzenia pracowników u- 
mysłowych i robotników, oraz Świadczenia periodyczne, 
których celem jest zapewnienie utrzymania należności z 
tytułu renty z jakiegokolwiek innego tytułu prawnego ule- 
gają egzekucji w przypadkach į na warunkach, określo- 
nych w obowiązujących ustawach. z 


Komisie notowań cen mięsa powstaną 
na prowincji 


Dyrekcja Giełdy Mięsnej w Warszawie, zgodnie z u- 
chwałą konferencji rolniczej, która odbyła się w miesiącu 
ubiegłym w min. Rolnictwa, opracowuje projekt utworze- 
nia na prowincji sieci komisyj notowań cen mięsa, W myśl 
tego projektu, który będzie przedstawiony władzom, komi- 
sie notowań mają korzystać ze wszystkich uprawnień gieł- 
dy towarowej, działając przy targowiskach. W razie za- 
twierdzenia -projektu Giełdy Mięsnej, komisje notowań po- 
wstaną już na jesieni b. r. we wszystkich miastach woje- 
wódzkich i powiatowych oraz w tych miastach niepowiato- 
wych, które posiadają własne większe targowiska, 

Wojewódzkie komisie notowań będą się składać z 15 
członków, powiatowe zaś z 9-ciu. Członkowie komisyi bę- 
dą się rekrutowali z przedstawicieli miejscowych organiza. 
cyj rolniczych i kupieckich, 

Niezależnie od powyższego, Giełda Mięsna warszaw- 
ska przygotowuje projekt wykonania innej uchwały konfe- 
rencji rolniczej, a mianowicie utworzenia kas targowych, 
przeznaczonych głównie dla detalistów, dotąd korzystają- 
cych wyłącznie z kredytów u hurtowników. Pierwszem 
posunięciem na tem polu byłoby, w myśl brzmienia projek- 
tu utworzenia kasy targowej na targowisku w Warszawie. 


Zaległa należności z tytułu reformy rolnej 


Dziś weszło w życie rozporządzenie w sprawie umo- 
rzenia kar za zwłokę od zaległych należności funduszu o- 
brotowego reformy rolnej. 

Rozporządzenie stanowi, że kary te umorzone będą z 
dniem 31 grudnia 1933 roku tym dłużnikom, którzy spłacą 
w terminie wszystkie raty, przypadające z tytułu tych sa- 
mych należności w roku bieżącym i przyszłym. Kary te n- 
morzone będą i w tych przypadkach, w których raty płat- 
ne w r. b. i w roku przyszłym zostaną odroczone na 1934 
rok. Umorzenie kar za zwłokę dotyczy należności, płatnych 
przed 1 stycznia 32 r., a nieuiszczonych dotychczas z tytu- 
łu: pożyczek, udzielonych z funduszu zapomóg i kredytu 


„DZIEŃ POLSKI”, 23 lipca 1932 r. 


ulgowego, oraz pożyczek, przeznaczonych na cele parcela- 
cji i osadnictwa, o ile okres spłaty ich przekracza 3 lata, 
a wreszcie reszty ceny kupna za gospodarstwa, nabyte z 
parcelacji gruntów państwowych. Również umorzone zosta- 
ną kary od należności, płatnych przed 1 września 31 r. a 


| nieuiszczonych dotychczas z tytułu pożyczek na pomoc 


kredytową przy scalaniu gruntów, na meljoracje, dokony- 
wane w związku z przebudową ustroju rolnego i wreszcie 
pożyczek z państwowego funduszu kredytu na meljoracje 
rolne. 


Ruch wydawniczy 
„TYGODNIK ILUSTROWANY“ 


Nr 30 „Tygodnika Ilustrowanego“ zawiera artykuł 
wstępny A. Bogusławskiego o 15-ej rocznicy bitwy pod 
Stanisławowem i Krechowcami. Autor artykułu podaje in 
extenso pamiętny list obrońcy Stanisławowa, płk. Mościc- 
kiego do burmistrza miasta, a za jego pośrednictwem do 
całego społeczeństwa polskiego. Druga część korespon- 
dencji Bol. Prusa z p. Oktawją Żeromską, dotyczy okresu 
narzeczeństwa i małżeństwa twórcy „Popiołów". Ponadto 
w N-rze szereg artykułów m in. K. Stromengera „Rodo- 
wód śmiechu“ i Al. Zelwerowicza „Siarczane wywczasy“ 
— i ilustracyj, a w dziale literatury pięknej dalsze roz- 
działy powieści Nałkowskiej i Parandowskiego oraz poe- 
zje Kruszewskiej i Januszewskiej. 


Radjo 


O STACJI RASZYŃSKIEJ 


Zagrzebski „Jutarnii list“ przynosi dłuższy artykuł, opi- 
sujący urządzenia polskiej radiostacji w Raszynie, przy- 
czem podkreśla olbrzymie jej rozmiary i siłę nadawczą oraz 
znaczenie propagandowe. 


ODCZYTY I FELJETONY 


Dnia 26 b. m., o godz. 16.40 w odczycie p. t. „Wpływ 
otoczenia na dziecko”, p. Maria Kalinowska zastanowi się 
nad atmosferą środowiska, w jakiem wychowuje się dziec- 
ko i nad cechami, których z otoczenia nabiera. 

Tegoż dnia o godz. 18-ej, znany literat į prelegent ra- 
djowy, p. Wacław Rogowicz, mówić będzie o towarzyszce 
burzliwego żywota wodza, powstającego przeciw zaborcy 
narodów, o „Anicie Garibaldi” 


Wreszcie o godz. 20.45, p. Janusz Stępowski wygłosi w 
radjo felieton p. t. „Zmysł morski a poezja“, w którym 
zdaniem autora, zmysł morski dojrzał w społeczeństwie na- 
szem już tak głęboko, że każdy z nas wielbiąc Bałtyk, nie- 
tylko patrzy nań oczami artysty, ale i Polaka, rozumiejące- 
go doniosłość przynależności obszarów wód bałtyckich do 
Polski, 


WTOREK 


26 lipca 


12.45 — Płyty. 13.35 — Płyty. 15.10 — Płyty. 15.40 — 
Płyty. 16.40 — „Wpływ otoczenia na dziecko“ — p. M. Ka- 
linowska, 17.00 — Koncert symfoniczny. 18.00 — „Anita Ga- 
ribaldi* — wygł. p, W. Rogowicz. 18.20 — Muzyka tanecz- 
na. 19.35 — Pras. dz. radj. 19.45 — Wiadomości rolnicze 
20.00 — Koncert popularny. 20.45 — Feli. p. t. „Zmysł mor- 
ski, a poezja“ — p. J. Stępowski. 21.00 — D. c. koncertu 
22.00 — Muzyka taneczna. 22.40 — Sport. 22.50 — Muzyka 
taneczna. | 

Program dzisiejszy podaliśmy w Nr. 199 z dnia 20 lipca 


Wypadki 


— ZEMSTA ZŁODZIEI TERORYSTÓW 

W dniu wczorajszym na placu Grzybowskim około 50 
tragarzy i woźniców — żydów, napadło na skład żelaza, 
należący do Eljasza Dąbrowskiego. Napastnicy rozbili dwie 
szyby wystawowe w tym sklepie, oraz szybę w sąsiednim 
sklepie Zymelmana. Uciekając, zranili ścigających ich: 
Csernera, Cukiermana, Sztemberga, którym udzieliło po- 
mocy Pogotowie. Z przeprowadzonego dochodzenia wynika 
że była to zemsta opryszków za złożenie zeznań w spra- 
wie złodziei, skazanych na więzienie za kradzież w sklepie 
Dąbrowskiego. 


— RUNIĘCIE RUSZTOWANIA 

W gmachu Sztabu Głównego na pl. Marszałka Piłsud- 
skiego, w czasie dokonywania remontu, runęło rusztowanie. 
Na bruk padło 9 mularzy. Pięciu z nich doznało ciężkich o- 
brażeń całego ciała, a 4-ch Iżejszych obrażeń. Ciężej po- 
szwankowanych odwieziono do szpitala. 


Nr. 202 


Od Administracji 


P. T. Prenumeratorów prowincjo- 
nalnych prosimy uprzejmie o od- 
nowienie prenumeraty na miesiąc 
sierpień (lil kw.) oraz o uregulowa- 
nie ewent. zaległej. 


Rynki zbożowe i towarowe 


ZIEMIOPŁODY 


WARSZAWA, 22.7. Na zebraniu giełdy zbożo- 
wo-towarowej w Warszawie obrót ogólny wynosił 
451 t, w tem żyta 145t. Notowano za 100 kg. pa~, 
rytet wagon Warszawa w handlu hurtowym, w ła- 
dunkach wagonowych: żyto 20.00—20.50, pszenica 
jednolita 25.00 — 25.50, pszenica zbierana 24,00— 


24.50, owies zbierany 22.00 — 25.50, owies 
jednol. 24.50—25.00, jęczmień na kaszę 19.50— 
20.00, jęczmień browarowy — ——— >—, groch 


polny jadalny 28.00 — 31.00, groch Victoria 28— 
32.00, rzepak zimowy 32.00—34.00, koniczyna 
czerwona surowa bez grubej kanianki ————,. 
koniczyna czerwona bez kanianki o czystości do 


97% , koniczyna biała surowa ———— 
koniczyna biała bez kanianki o czystości do 
97% —, mąka pszenna luksusowa 43.—48 


4/0 38—43, żytnia pytlowa 35.00—37.00, sitkowa 
29-30.0, razowa 27-28.0, otręby pszenne szale 13.50— 
14.50, średnie 13,00—13, 50, żytnie 13.00—13.50, ku- 
chy Iniane 20.00-21.00, rzep. 16.50-17.00, słoneczni- 
kowe 40—44% 16.5-17. 0, peluszka — ———, —, sera- 
dela podwójnie czyszczona ———, łubin niebieski 
15.0—16.0, łubin żółty 20—22, wyka —.———.—, 
siemię Iniane bazis 90% 35.0—37. Usposobienie spo- 
kojne, 
MIĘSO 


WARSZAWA, 22.7. Na targowisku dla trzody chlewn®ê:' 
targ spokojny. 

Sped: bydła razem 259 sztuk, pozostało 235 cieląt 230, 
pozostało —, świń 1046 pozostało 130. 

Płacono za 100 kg. żywej wazi woły ——— zł. 
zł., cielęta 90—95 zł., świnie 130—140 zł. 

Płacono za 1 kg. mięsa loco hale hurtu. Mięso uboju wair- 
szawskiego: wołowina zady I gat. 1.50—1.60 II gat. 1.30—1.40 . 
przody koszerne I gat. 160—1.80II gat. 1.30—1.50 III gat, 
cielęcina zady 1 gat. 1.70—1.80, JI 

—, przody koszerne I gat. 1,50—1.60 Il gat. 1.30—1.40 wie- 

przowina I gat. =——— —II gat. 1.60—1,70, III gat. 1.45— 1.50, 

Mięso przywozowe: wołowina zady I gat. 1.15—1.30 II, 
oat. 0.85—1.10, przody koszerne | gat. 0.80—1.07, II gat, 
0.60—0.70, cielęcina zady I gat. 140—1,60, II gat. 1.20—1. 30, 
przody Koszerne I gat. 1.10—1.20. II gat. 0.80—1.00 wie- 
przowina słuninowa II gat. 1.4%-—1.55, 


MLEKO 


WARSZAWA 23,7 Płacono za litr mleka franco stacja wy * 
syająca: 0.23 zł. franco Warszawa: 0.25 zł. Cena od 13 b. m: 


krowy, 


eiai amne at, ——— .—, 


jak tanio można kupić za gotówkę 
każdy winien się przekonać, zwiedzając: 


Polski Przemysł Meblowy „STYL”, 
Złota 7 róg Marszałkowskiej. 


Kolosalny wybór kompletów, 
pojedyńczych. 


sztuk 


3072 


>robne ogłoszenia 
Wielkopolanka ©, 


poszukuje 
posady najchętniej w Kongre- 
sówce we dworze lub pleban- 
Zna gospodarstwo domo- 


K n rolnika, posiadający 

y Szkołę Rolniczą, prze= 
szło jeden rok praktyki, po- 
szukuje posady elewa gospo- 
darczego na majątku. Łaskawe ji. 


zgłoszenia z podaniem warun- | we, wiejskie, szycie. Oferty 
ków proszę skierować O | „Par* Poznań, pod 55,485, 
czak W., Grodziske, 4304 


poczta 
Kękolewo. 4299 


j 345 ów 
Rządca gospodarczy. Poszu- Dzierżawę sale w leg 
kuię posady na sa- | wiecie Janowskim odstąpię 2 


motnego lub ordynarję dla 
mego urzędnira 


bie zmiany stosunków ro 
osp. z dłuż- 
szą praktyką, który kilka lat 


dzinnych; tenuta 100 ko. żyta 
z morgi. Dzierżawa z Funda. 
cji długotrwała; ziemia w kul- 
turze. Z A do Admi- 
nistracji Nr. 4278. 4278 


nity strzelec wielkopola* 
Leśnik nin z dłuższą pra- 
ktyką mający w ubiegłym se- 
zonie 930 sztuk zwierzyny le- 
tniej na rozkładzie poszukuje 
odpowiedniej posady od zaraz 
lub później. Łaskawe zgłosze= 
nia Józef Kołpowski. Karole- 
wo pok Skoki Wlkp. 4313 


zarządzał samodzielnie moim 
majątkiem. Wymagania skrom- 
ne. Łaskawe oferty: E Szmel- 
ler, Łódź, Kilińskiego ko 


i zredukowany 
Urzędnik b. buchalter, ma- 
jący żonę i 2 dzieci prosi o 
jakąkolwiek pracę chociażby 
za 60 zł. miesięcznie. Adres: 
Warszawa, ul. Spokojna 9, 
m. 8 dla Tadeusza Chojnac- 
kiego. 4202 


o o A C SEED A e E A SE E 
OGŁOSZENIA; Za wiersz milim. szerokości szpalty rodu W tekście 60 gr. reklamy 40 gr. Nekrologi do 50 mm. 20 gre, do 150 mm. 40 Gr.» wyżej 
arma ZZ ZZO NW ki RA Z Z AZZARO. 


80 ar. 


Zwyczajne (6 szp.) 16 gr., tabel. I oyfrowe (6 szpalt) 86 gr. 


Drobne za wyraz 


18 gr. Posady I prace (poszukiwane) za 


wyraz 8 gr. Ogłoszonia fantazyjne i firm zagranicznych o 100 proo. drożej. Za terminowy druk ogłoszeń admin. nie odpowiada 


|DO ZZZZZE ZOW O  OYZEZZ E S WERDEN O PEAR, 


sp Mł prnę rg ty z odneoszeniem 
da domu oraz na prowinoli 


PRENUMERATA: 


'OPŁATA POCZTOWA UISZOZONA RYCZAŁTEM 


za 
Zmiana adresu 


miesięcznie zł. 5. 


ranioą mies, zł. 10. 


KONTO 
CZEKOWE 


P. K. O. Nr. 8575 


50 gr. 


ROR UI OWADÓW TEGE A WMC SE PESEE RP AET ZO WIK KA WAY TEE ET DOE TEE VSSE KEY OA I SAX A E REE NTI WADY CCZY I REDZIE CO W IOJZOCZA ST TDOTRY TE PRZYLOT ERAR TEE NEO ZKĄ 


Wyd: POL. POWSZ, SP. WYD. 


Drukowano w „Drukarni Mazowieckiei*, 


Szpitalna 1. 


Redaktor odcowiedzialnv: ST. TELSZEWSKI 


